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i łodzian£ki, 


Łódź, 14 stycznia. 
Od kilku tyg?dni w 
„GRAND HOTELU“ 
zamieszkiwał młody, wytworny. jego- 
mość, podający sie za Jana Paszkow- 
skiego, generalnego inspektora firmy A. 
Brzeziński w Królewsk'ej Hucie, 
Paszkowski twierdził, że przyjechał 
de Łodzi, by 
ANGAŻOWAĆ PERSONEL BIUROWY 
I agentów dla swej firmy i podawał o- 
głoszenia do kilku pism łódzkich, ebiecu- 
k bezrobotnym pracown tom umysłu- 
wym bardzo wysokie pensie. Nie więc 
dziwnego, iż do À 
„GENERALNEGO INSPEKTORA" 
dzień w dzień zgłaszało się bardzo wiele 
osób. Paszkowski zawierał z każdym 
zgłaszającym się 
PISEMNĄ UMOWĘ. 
angażując g0 z terminem Od lutego lub 
marca i pobierał kaucie 
kilkuset Złotych. i 
Kilku z przyjęty ch do pracy bfuralis- 
tów zwróciło się bezpośrednio do Króle- 
wskiej Huty, Firma A. Brzeziński zawia- í 
domiła ich, 


w wysokości |. 


za oszustwa į nie ma prawa nikogo an- 
gażować. 

Oszukani biuraliści natychmiast po 0- 
trzymaniu tej wiadomości, udali się do 
wydziału śledczego w Łodzi, który 
wszczął energiczne dochodzenia. 

Ustalono przedewszystkiem. że gene- 
ralny „inspektor“, Paszkowski, ma nä 
sumieniu wiele oszukańczych ater w Sia 
nisławowie i Lwowie. Paszkowski w 
miastach tych, podobnie jak*w Łodzi, 
angażował“ personel biurowy dla firmy 
A, Brzeziński i wyłudzał kaucie od sw- 
ich ofiar. j 

W toku dochodzenia policja ustalifa 
również kilkanaście 

MATRYMONJALNYCH AFER 
teyo oszusta na terenie Łodzi. 

Okazało się, że Paszkowski składał 
oferty ma ogłoszenia matrymonialne 


æ æ 
liaecralsiri 
Łódź, 14 stycznia. 


37-letni Oskar Raj, z zawodu murarz, 
zamieszkały przy ulicy Kami ennei 6 cier 


że Paszkowski wprawdzie | piał ostatnio wskutek przejść rodzinnych 


swego czasu pracował w ich przedsię- | na rozstrój nerwowy i nos t się z samo- 
bójczemi zamiarami, których nie usry- 
wał przed swymi najbliższym. Wczoraj 


-em SLONCA 4 A o W M 


hiorstwie, lecz iuż dość dawno 
ZOSTAŁ WYDALONY 


B. student na czele pr 
crasujfjacej ma teremie Zodzi 


S$olicja łódzka dokonała sensacyjnego aresztowania 


Łódź, 14 styczńća. 

W ostatnich miesiącach donósifiśmy 
o czestych kradzieżach  nieiichwytnej 
szajki złodzie'skiei operułacej wśród tra- 
garzy. Złodzięje wystawali przed skła- 
dami dó których miały przybyś trans- 
porty towarów ioOdbierali towary 0d 
tragarzy, podając sie za pracowników 
lub właściciel danej firmy i nadal wysta- 
wial nokwitowaria, opatrzone fałszy: 
wemi nieczatkami, 

Szajko ta dokonała w Łodzi alka- 
dzłosiat podobnych kradzieży, wskutek 
których wiele firm łódzkich poniosło 
owa ne straty. 

Wydział śledczy, ścieniąc enereicz- 
nie pomysłdwyych złodziej przed k lkn 

Inłąmj wpadł na ślad nienchwytnei szat- 
ki ł wczoraj zdołał ią Ostatecznie >| 
kwidować, 


N> czele bandu stat d d iko Er 
Tey no mad sprawą reformis systemu poda ARKA 
LOŃS KIEGO W „AKOWIE, JULIAN | Warszawa, 14 stycznia. fatast w dłuższym referacie zagadnienie | Wiślicki, prezes Markiewicz, Feliks Wis 

T -> „KON. N Eoia] W sali głównej prezysum Rady mini- |reformy systemu podatkowego w Polsce | licki, Tiz 
Ghia. ie Pond KAC H K sader lstrów odbyło się wczoraj zebranie dys- ze wie Inem EPER iem kwestjt prezes Rarciński. 
srati siaa t Fire akO | kusyine reprezentantów sier gospodar- |podatków bezpośrednich poseł Sarojca i prezes Wierzbicki. 

ż ra 1eq0 z |czych z ca'ego kraju, którzy przybyli na Następnie wygłosili referaty: mece- WIA zabrał Ułód nikt EA 
profosortsr. Został wówczas s schwytany [zaproszeni e premjera Bartla w liczbie nas Choromański g kwestii reformy po- decy Pd SOPPCRRWAA 
PA ttainig f 0 M ażw. |100 osób. |datku majatkoweśo, prezes związku zie- AE żali RIAS INEA a 

Gdy wyd” (a? sie na wolność pohrat „Na zebraniu obecni byli również przed |mian sen: Stecki o podatku gruntowym i szczególnych mówców poglądy I Uwagi 
sobie SAPUN omrandw, zawodówyć awicie!e klubu B.B. z posłem płk. Sław |prezes Izby przemysłowo „ handlowej Zebranie:zakończył premjer Bartel 
ziodzirioszkńw, Joska rastia nd, A. k em na czele, Klerner podatku obrotowym.  - reasvmując poglądy rządu na omawiane, 
tora W Micra Chaittmiana il Fo zacajeni u zebrania przez p. prem- W dyskusii „przemawiali pp Brun sprawy. ' 
wraz zy: okonał wielu _„wvnraw*. Wera minister skarbu Czechowicz przed- lorezes Samulski sen. Truskier.  vosełi 


Przed kilku miesiacami szaika ta za: 
instalowała się w Łodzi i rozpoczęła 
swe występy Wśród tragarzy. Złodzieje 
„zarabiali* bardzo duże i prowadzili bar 
dzy wystawny tryb życia, 
bawiąc się w pierwszorzędnych 

lach łódzkich, 
w których roztrwoniłi dość poważne 
sumy 

Aresztowano ich w mieszkaniu zna- 
nej łódzkiej paserki, Łai Rozenperlowei 
(Kilińskiego 18), której mąż i syn odsia- 
dują kary więzienia za kradzieże. Jak 


loka- 


|się okazało herszt bandy b. student Jul- 


jan Kon, wszystkie towary, skradzione 


ICO osób dusi 


CENA NUMERU 20 GROSZY. 


ESZEIOWANRII: 
w „Gramd-liośelue" 


mieGtezpieczneśo oszusta i aferzysty mairymonmialześo 
Ofiarami jego padli beziobotmi 
szukające TEŽ 


Ratasictao- 


faina odwiiź 


£ódź mada! oście 
ta od swiata 


Raptowna odwilż przy jednoczes 
mrożnym wietrze wywołała wczoraj i 
czne trudności w międzymiasta ko 
munikacji telefonicznej, Pod tc ia ie ER 
wiątru przewody powietrzne ol bmarza!< 
lodem i pod ciężarem jego pskały, po»: 

—— | dując przerwy w koman kacji. 

Łódź nie miała zupełnie 
stowego połączenia telefonicznego w cią 
gu dnia wczorajszego, ani dziś przed po- 
łudniem, mimo energicznych prae nad 
naprawą linji, W chwili gdy piszemy te 
słowa, naprawa jeszcze nie została uski 
teczniona i 

Łódź nadal odcięta jest od świata. 
Praca nad naprawą linii trwa bez przer- 
wy. Pod kierunkiem techników pracują 
tate brygady robotników. 

Ucierpiała również w znacznej mię- 
rze - 


mie Tzv; mii- 


komunikacja telegraficzną, 


chociaż nigdzie do jej przerwania nie do 


Żerwane a: zupełnie połączenie tele 
foniczne między Warszawą a Katowica- 
mi i Berlinem, 

W. komunikacji kolejowej nie zanoto 
wano większych komplikacji, Na trudnoś 
ci napotykały tylko telefoniczne pola 
czenią. miedzy poszcześólnemi stacjami 
co, oczywiście, w pewnym stopniu odbi 
jało się na ruchu pociąśów. 

Podkreślić należy, że niemal wszyst 


wszystkich pism łódzkich i wcłągnął w 
swe sidła 

WIELE MŁOBYCH MEWIAST, 
którym imponował wytworna pówierz- 
chownością i szerokim gestorit. 


„Generalny inspektor", któr y DA 
sem MOWIC, jest żonaty, wyłudzał od 
swych „narzeczonych 


WIĘKSZE SUMY | kie 

na kupno mieszkania. 

W dniu wczorajszym policia, ST ¡również uległy zniszczehir S 
dając już w ręku wszystkie dowody je-|, Dziś temperatura pod ak się: gwał 
aresztowa | townie w dalszym ciągu. O godz. 6-ej ra 
no termometr wskazywał jeszcze 2 stop- 
nie poniżej zera, o 9. -ej — temperatura 

podniosła się do plus i stopni C. w połna 
nie zaś doszła do 4 stopni powyżej zera. 


anteny radjowe w Łodzi 


go przestępczej działalności, 

ła go w „Grand Hotelu". 
Paszkowski początkowo nie chciał 

się Przy znać do inkryminowanych mu 

czynów, lecz wzięty w krzyżowy ©gień 

pytań, wszystko wyśpiewał. Spodziewane jest dalsze ocieplenie i od 
Osadzono go w więzeniu, wilż, ? 


3 RoHietzy 


zatrute czadem 


EE ERA E E 
Łódź, 14 stycznia. 


0.2-giej w nocy Raj wstał z Ióżk= wziął | 
Dziś rano dozorcę domu- przy ulicy 
Masjstrackiej 24 zaałarmow: ły zb 


Í 
długi nóż kuchent: i zadal nim i 
głuche 
jęki 


dwa ciosy w pierś. 


Po upływie godziny zbwłzł sie- syn 


Raja, który spostrzegłszy © je; 1 pławią- wydobywające się z iedncyo A mit- 
cego Się we krwi, zawczwa i pogotowi e. szkań na parterze, wegi zapuka? do 
Raj został przewieziony do Sepil tala. drzwi wejściowych. Na silne kolatanie 


nikt nie odpowiadał, wobec czego do- 
zorca wraz z ki iikų lokatorami był zw 
szony wyważyć drzwi, 

Trzy kobiety, które zajmowały to 
mieszkanie, leżały nieprzytomne, zdra- 
dzające słabe oznaki życia. Jak się oka- 
zało 50-letnia Cywia Rondlowa. Ż6-let- 
nia Róża Tuszyfiska | 22-letnie Bluma 
Szuimanówna uległy zacządzeniu wskit- 
tek wadliwej kostrukcji pieca. 

Wezwano do nich pogotowie. Lë- 
karz po udz'elemiu pierwszej pomocy po- 


20$ tawilawszystkie trzy kobietv na miel- 
tragarzom, dostarczał :ei paserce. Część ery, 


łupów policja znalazła w mieszkanii, 
Rozenpertowej i zwróci je prawym, włu z z 
ścicielom. p Insp. Torwinski 
Kon miał przy sobie kilkanaście ; dat ' A 
fatszywych pieczątek większych firm | obejmie urzędowamie 
odzie w końcu muiesiąca 


któremi się posiugiwał przy wystawia- Łódź, 14 Stycznia, 
niu pokwitowań tragarzot. Jak się „Express dowiaduje, „howy 
Cała szalkę złodziejską wraz z paset komendant wojew ódzki policji państwo- 


ką samochodem odstawiono do wydzia | wei inż. dr. Forwi inski, który bawi obec- 
łu śledczego, gdz ie w czasie przesłuchi- | nie na urlopie zdrowotnym, w końcu mie 
"ania, przy znali się oni do wszystkich |siąca powraca dò Łodzi i obejin'e urzę- 


dow anie, 


kradzieży. Osadzono- s w wiezieniu, 


_ PB, EMEA" 


_— „EXPRESS 


bzień Nowego Roku jest dla repre- 
zentatywnych osobistości jednym z naj- 
przykrzejszych w ciągu roku. Muszą bo- 
wiem przyjmować mnóstwo ludzi, któ- 
rzy nic maia uic ważnego do powiedze- 
nia, à mimo to gadają jak moga naidlużej. 
Moda życzeń j powiuszowań jest wszę- 
dzie rozpowszechniona i wszędzie jedna- 
kows przez przyjmujących życzenia znie 
nawidżona, 

Jak w b, roku odbyły się noworoczne 
Życzenia? Oto garść relacyj i wrażeń. 

W Stanach Ziednoczonvch każdy oby 
watel ina prawo odwiedzić prezydenta 
w Biajym Domu, uścisnąć mu rękę po- 
wiedzieć coś miłego. Obywatele korzy- 
stają z tego prawa skwapliwie į przed 
salonem recepcyjnym stoi zazwyczaj dłu 
ra, dluga kolejka, ciągnąca się aż na uli- 
SĘ: 

Coolidge nie lubi tej ceremonii „scha- 
ketandu*, gdyż w pozaprzeszłym roku 
iakiś olbrzymi farmer tak serdecznie u- 
ścisnął mu dłoń. że aż pękła jakaś koste- 
czka, To też w zeszłym roku ogłosi! Co- 
olidge, że z powodu choroby nikogo nie 
będzie przyjmował. 


Ogrotmnie sie to nie podobało janke- |swą egzystencję tak systematycznie. 
som. którzy głośno mów'li, że nie po to jjak i 
"wie, czy z czasem nie 


mają prezydenta, by ściskać rękę jego 
wożnemu... 

W tym roku Coolidge uczynił zadość 
tradycji i długi korowód defilował przed 
nim jak dawniej Przeszło 2.000 schake- 
kandów* zamienił biedny prezydent i ty- 
leż razy powtórzył: R, f 

— Bardzo dzięknięe„, nawzajem... 

To też weczorem był zupełnie wy- 
czerpany, rękę miał spuchniętą isilny ból 
głowy. Już zamierzał iść spać; gdy jego. 
kamerdyner rzekł: doła tdk mah 

-— Mój Boże, a ja jeszcze panu pre- 
zydentowi nie złożyłćm swych życzeń. 
Przepraszam i stokrotnie życzę panu... 

— Ech, — 6dparł Coolidge — i bez 
twoich życzeń musiałbym żyć dłużej od 
Matuzalema, by zadośćuczynić wszyst- 
kim, którzy mi dziś życzyłi... No, ale że 
sie spóźniłeś, tó masz tylko... — i podał 
mu lewą rękę. patrząc jednocześnie ża- 
tośnie na obolałą prawą, 

2 
* 


' We Franci protokół przyjęć noworo- 
cznych jest zupełnie inny: płerwszy skła 
da powinszowania prezydentowi właśnie 
kamerdyrter. 

Tak też odbyło się i teraz. 
Doumergue rozmawiał dłuższą chwi 
ę ze swym Jułem, którego bardzo lubi 
za wierność 1 troskliwość, ceni za jasny 


_roztropiniy sad o sprawach publicznych, |- 


ay za nieomylte przepowiednie po 
ody, 

Potem dopiero rozpoczął przvięcia. 

Zwykli obywatele nie mają dostępu 
do prezydenta, za to żadnego z oficjal- 
nych dostojników nie braknie na Cham- 
es Elysees, 

Doumergue jest formalista i gdy Poin 
eare chciał mu, po wstępnych oficialnych 
arzecznościach, coś tłumaczyć 6 osta- 
tych rewe! 
Frane“. grzecznie przerwał — i podszedł 
Ta nunciusza papieskiego men. Maglione, 
they so nowiłał cata przemową. 

| LJ 


> A 
Król aagiciski nie mógł oczywiście 
przyjmować nikogo ze względu na prze- 
Hmłającą sę chorobe. 
Mimo to wszyscy dostojnicy, lordo- 
- nosłowie państw i tłumy zwykłych 
omerów złożył życzenia noworocz- 
-*tulowi na rece specjalnie wyznaczo- 


wi” 


ý 


nych maiordomów. 
K rol Jerzy bardzo interesował się fre- 
kwencia gości | kazał sobie dokładnie zre 


krować ilość i jakość złożonych życzeń. 


— Bardzo mnie ciesza -— powiedziaf 


wreszc'o lekarzowi — te liczne życzenia 
zdrowia, Od kiedy partie, zdarza sie po 
eta pierwszy, że są © na miejscu. 

! LJ i) 


_ Jeden z reporterów paryskich odwie- 
grit byłego prezydenta Francii, Loubeta, 
marca t I 


iaciach w sprawie „Gazette dul 


Loubet wycofał się od lat z czynnego 


jowy rok „głów państwa”. 


iak spędzili pierwszy dzień stycznia prez 
Ameryki i Francji oraz król angielski. 


2000 „shakehandów* mr. Coolidge'a.|. 


— To bardzo proste, — odparł Lou- 


ydenci 


życia politycznego i żyje na wsi zupełnie | bet. — Trzeba duża i dobrze jeść. pić tyl- 


zapomniany. 


— Jak pan robi, by tak czerstwo wy- 
glądać i mieć taki zapas energji mimo 


podeszłego wieku — zapytał reporter. 


za'mować się polityką... 
NANE 


Związici przesieępców. 
oszczycić*' zorganizo- 
wanymi w stowarzyszenia opryszkami. 

Jak pracują związki przestępców. 


Niemcy mogą się ;;p 


Cała niemiecka opinja poruszona jest 
jświeżo wyszłem na jaw odkryciem, że 
„cały świat przestępczy niemiecki zorga 
nizowany jest w rozmaite z wi azki i sto 
warzyszenia, posiadające swych preze- 
sów, wiceprezesów i wogóle komplet- 
ne zarządy, prowadzące interesy tych 
związków. 

Związki te zwołują swe doroczne 
zgromadzenia walne, na których roz- 
trząsane są wszelkie zawodowe i perso- 
nalne sprawy i prowadzą jako niemcy 
że 
pisze wiedeńska „Die Stunde", 
wyrosną z nich 
wzorowi biurokraci i obywatele, płacący 
rzetelnie podatki od obrotu i dochodu 
swemu rządowi. 


kto! 


cych w modnych restauracjach, kabare- 
tach i cukierniach, to członkowie tych 
klubów — oszuści, włamywacze, 
dzieje, kombinatorzy. płacący regular- 
nie swe członkowskie składki, wzamian 
za które w razie powinięcia się nogi sto- 
warzyszenie da im adwokata, ułatwi u- 
cieczkę, przygotuje alibi, roztoczy opie- 
kę. gdy srogi los posadzi ich za kratę. 
dostarczy wreszcie potrzebnych i nior- 
macji do wykonania jakieś trudniejszej 
roboty, skomunikuje z prowincją. zorga- 
nizuje w bandę, poleci odpowiedniego po 
mocnika itd. itd. 

Wiadomości tej. zaprzątającej całą 
niemiecką prasą, policja dotychczas nie 
zaprzeczyła. Przeciwnie, wiadomem *est 


powszechnie. żę na wydanym przed kit kaniu dziewcząt w różnych 


ko stare wina. spacerować w-ładną po- 
godę, siedzieć w domu. gdy deszcz pada, | 
nigdy nie rozmaw ać przez telefon | nie: 


zło- | Ja 


Jerona 
na wulkemie 


Król Amanullah stara się utrzymać swo 

dą koronę na wulkanie, jakim jest obec- 

nie jego kraj, Afganistan. (Z angielsk. 
tygodn. hiumoryst. „Piinch”.) 


Epidemja „iotogz- 
niczności” 


Rodzice podniecają 
manje fiimową córek. 


Alarmujące wieści o masowem zni- 
miastach 


Zakrawa to na żart, jest jednak stwier |ku tygodniami balu, który odbył się w Polski wzbudziły łatwo zrozumiałe za- 


dzonym dziś już faktem że najrozmaitsze. 


berlińskie sportowe. kręglowe, śpiewa- 
cze itp. Vereiny nie są niczem. innem. 
tylko korporacjami zrzeszonych prze-- 
stępców najrozmaitszego rodzaju i typu. 
Pierścień tych stowarzyszeń obejmuje. 
| całe Niemcy, posiadają one swe oddzia- 
ły i agentury w każdem nieco większem 
niemieckiem mieście, komunikują się ze 
sobą, podtrzymują łączność i prowadzą 
solidarnie swe sprawy na wzór świata 
przestępczego Ameryki. 

Całe masy eleganckich panów tibra- 
nych podług ostatniego krzyku mody 
kręcących się po dancingach, zasiadają” 


1 


H 
I 


kyżwy z przed 2000 lat 


rzy pokolenia 


Historja łyżew stara jest jak świat: 


| Już w 13-vm stuleciu pewien mnich ar- 


gielski opisywał zwyczaj północnych 
ludów Europy. przyczepiania sobie do 
obuwia kości zwierząt, celem szybkiego 
poruszania się po lodzie. 

Niektórzy umieją zręcznie ślizgać się 
po lodzie, przywiązując sobie do nóg 
podłużne wygładzone kości zwięrzęce 
—- brzmiał opis. l 

W dalszej części opisu dowiadujemy 
się, że ślizgający się używał za podporę 

BEEE Z R ADAZIDĆ ROPNE 


Katedra św. Marka. 
i zagrozona 

Jeden z najpiękniejszych zabytków 
architektury włoskiej, cud Świata 


|katedra św Marka w Wenecji jest za- 


grożona. Mussolini przeznaczył na naj- 
pilniejsze roboty pół m ljona rów. a je- 
dnocześnie ogłoszono zbiórkę, która ma 
zgromadzić fundusze, potrzebne na nie- 
zbędne naprawy. 

` Już od czterech stuleci wenecianie 
mają kłopot z przepiękną bazyliką. Po 
zdobyciu Konstantynopola przez turków 
najwspanialsze zabytki z tamtejszych 
kościołów, ocalone przed niewiernymi, 
oraz skarby pałaców pośpiesznie użyte 
zostały do budowy bazyliki, choć nie za- 
bezpieczono należycie tablic- marmuro- 
wych ani nie wzmocniono fundamentów. 
, Dlatego już w 15 wieku zarząd kate- 
dry musiał przystąpć do licznych na- 
praw; szczególnie zagrożone były wte- 
dy przepiękne mozaiki, stanowiące do- 
robek całych stuleci. Obecne koszty ro- 


bót beda“ hardzo poważne. 


salach browaru na Fridrichs-Hein w Ber 
line balu, urządzonym przez elitę ber- 
liśskich przestępców, był obecny wice- 
prezydent policji, dr. Weiss. 

tego powodu prasa niemiecka zaję 
ła w swych poglądach rozmaite stanow! 
ska; jedna jej część domaga się jaknaj- 
ostrze'szych i heroicznych środków. dru 
ga üważa bytność p. Weiszia na tym 
balu jako rzecz zupełnie naturalną: pre- 
tekst do bezpośredniego zetknięcia się z 
nieprzyjacielem dla dokładniego go wy- 
studiowania. Oto, do czego pomiędzy in 
nemi prowadzi niemiecki system" i in- 
stynkt zrzeszenia się. 


ma ślizóawce 


długiego kija z żelaznem okuciem co 
pomagało im posuwać się po lodzie jak 
ptakom. 

Uczonym udało:się wydobyć z ziemi 
łyżwy kościane, pochodzące z okresu 
2000 lat przed Chrystusem. 

W czasach dzisiejszych. kiedy poja- 
wiło się tyle typów łyżew stalowych, 
są jeszcze miejscowości na świecie, 
zdzie młodzież po wsiach używa tego 
prymitywnego materjału, jakim jest 
kość, do wyrobu łvżew. Kiedy łyżwy 
stalowe zastąpiły łvżwy  kościane, nie 
da się ustalić, Prawdopodobnie ojczyz- 
ną łyżew metalowych jest Anglia lub 
Dojdnaja: OSOZ 0 
_ Sport łyżwiarski w Holandji, trakto- 
wany naturalnie jako rozrywka. rozwi- 
ia się już od 16-go stulecia. Kraj. pokry - 
ty licznemi kanałami, nadawał się dos- 
konale do tego. Wszystkie sfery społe- 
czne w Holandji hołdowały tej rozryw- 
ce. Na lodzie można było zobaczyć za- 
równo członków domu królewskiego, 
jak i osoby z ludu. 

O ile w Polsce uważa się dotychczas 
ślizgawkę za sport dla młodzieży, o tyłe 
zagranilcą oddają się mu naistarsi na- 
wet ludzie. W Budapeszcie w 1916 roku 
spotykano na ślizgawce trzy pokolenia 
jednej rodziny naraz: dziadka, syna i 
wnuka. To samo da się powiedzieć o Ho 
landji i Anglii. ~ 

W miarę jak ulepszano fyżwy, sport 
łyżwiarski nabierał coraz poważniej- 
szych cech. Każdy kraj ma dziś swych 
specjalistów. Kanada — najlepszych ho- 
keistów, Austrja najlepszych tancerzy, 
tlolandja —— najzręczniejszych rekordzi- 
stów w skokach. Norwegia. Szwecja i 
Finlandja — najszybszych wyścigow- 
CAW- 4 


niepokojenie. 

Nasuwało się przypuszczenie, że za: 
ginione dostały się w ręce handlarzy ży 
wym towarem... 

Okazało się jednak, że dziewczątka 
w wieku od lat 14 do 17 uciekły same z 
dömu, aby się udać do szkoły filmowej.. 

Wszystkie bówiem marzyły o tem, 
aby wstąpiwszy w ślady Poli Negri, roz 
błysnąć jako- „gwiazdy“ srebrnego 
ekranu. 

Przed kilku dniami dzienniki przy- 
niosły wiadomość, że w Wrocławiu mło 
de dziewczęta kradły rodzicom klejnoty 
i pieniądze na opłacenie jakiegoś oszu- 
kańczego „profesora gry filmowej... 

Analogicznych faktów możnaby przy 

toczyć setki, a świadczą one, że mania 
filmowa u młodego pokolenia niemiec- 
kiego zaczyna przybierać rozmiary nie 
pokojące i istotnie ułatwić może dzia- 
łalność niecnym indywiduom, czyhają. 
cym na młode, łatwowierne dziew- 
częta... 
-. Wprawdzie i dawniej zdarzało się. 
że młode dziewczyny uciekały z do- 
mów rodzicielskich do teatru, ale to by- 
wały wypadki sporadyczne i nie grożą 
ce wybuchem epidemii... 

Dzisiaj gdy mnóstwo nieuczciwych 
ludzi spekuluje na tych „artystycznych 


namiętnościach sytuacją staje się po- 
ważna... 

lleż to młodych istnień wykoleja 
się!... 


A co najgorsze i najosobliwsze, że 
rodzice częstokroć łakomiąc się na spo- 
dziewane zyski, na owe „wille nad mo- 
rzem“, auta, futra, brylanty, fantasty- 
czne kwoty dolarów, które mają przy 
paść w udziale przyszłej „divię* filmo- 
wej — podniecają jeszcze owe niezdro- 
we ambicje i zapędy. 

— Moja Jadzia jest ogromnie fotoge: 
niczna... Muszę ją posłać do szkoły til- 
mowej... | 

— Czy pan nie zna reżysera filmo- 
wego L.?, bo moja Niutka jest tak po- 
dobna do Colleen Moore!... 

— Gdyby tak pchnać Irenkę do wy- 
twórni berlińskiej!.. Tamby się na nici 
poznali!... Ona ma w sobie coś z Dojo- 
res del Riot. ` 

Zapytajcie na chybił trafił którcjkoi- 
wiek młodej dziewczyny, czem chet 
być w przyszłości. to dziewięć ña dzie 
więć odpowie: 

— Marzę o karierze filmowei!.. 

Drogie kochane dziewczęrn, tocha- 
ne, rozmarzone fascynująca eluta tiar 
bo i pięknym Johnem Barrysere na 
miętajcie, że wiele jest powołanych i 
tak mało wybranych t. 


l to się nazywa podróż poślubna... Rozpoczynamy od katastrofy, 
— Uspokój się. moja kochana... Byłem na wszystko przygotowany... 


Kleska pożarów Diaez 


Wiadze podejmą ener- 
ticzną malkę z plaga 
podpafaczy 

Łódź, 14 stycznia. 

Powiat łódzki nawiedzony został 0- 
statnio klęską pożarów. Niema dnia, aby 
nie alarmowano odpowiednich władz ia- 
kąś pożogą, która strawiła większe lub 
nniejsze gospodarstwo rolne. ; 

Pozory te wybuchają epidemicznie 1 
masowo, czego dowodem jest, że w ta- 
kim naprzykład Lutomiersku w ciągu je- 
dnego zaledwie tygodnia wybuchło aż 
14 pożarów. 

Klęska ognia nie tylko zagraża bez- 
pięczeństwu publicznemu, ale rujnuje 
ludzki, ciężko nieraz zdobyty dobytek, 
rzucając ludzi na pastwę losu. Zamożni 
gospodarze coraz częściej i liczniej, dzię- 
ki pożarom, idą z torbami. 

Przed kilku dniami donosiliśmy, że w 
okolicach Łodzi grasuje iakaś tajemnicza 
banda podpalaczy, która z dzikim sadyz- 
mem puszcza.z dymem osiędla ludzkie 
Nierzadko dochodzi również do poważ- 
nych katastrof, jak np. w Kaliszu, gdzie 
w tych dniach podczas pożaru domu mie 
hca spłonęła żywcem pewna ko- 

ista. 

Nie lepiej jest również i w Łodzi. I tu 
pożary są na porządku dziennym. Gdzie 
szukać ich przyczyn? Trudno na to od- 
powiedzieć. Jedno jest tylko pewne, a 
mianowicie to, że w lwiej mierze pożary 
powoduje lekkomyślność i nieostrożność 
ludzka. Drugi czynnik — to brak nale- 
tytych zabezpieczeń  przeciwpożaro- 
wych. ; i 

Ostatnie pożary zwróciły na siebie 
uwagę władz, które postanowiły im za- 
pobiegać za wszelką cenę. W tym też 
celu, w sobotę odbyła się konferencja 
pod przewodnictwem naczelnika Dych- 
dalewicza, na której zastanawiano się 
nad sposobami walki z czerwonym ku- 
rem. W konferencji tej brali m, in. u- 
dział starosta grodzki Strzemieński pod- 
inspektor Niedzielski, podinsp. Nosek, 
nadkom. Złotowski oraz insp. pożarnie- 
twa p. Rusłacki, 

Na konferencji tej postanowiono opra 
cować szczegółowy plan walki z poża- 
rem: Plan ten zostanie niedługo opraco- 
wany, poczem w całej rozciągłości z0- 
stanie on wprowadzony w życie, 


W wlese rejor. 


Brawermanowi Arnoldowi — (Kilińskiego Nr. 
30) na ulicy Żeromskiego skradziono z wozu 
skrzynki, zawierające tkaninę jedwabną, warto- 
ści 4,300 złotych, j 3. 

Neuieldowi (Północna 18) skradziono z mic- 
szkania różne rzeczy wartości 350 złotych. 

Szota Józefa (Pomorska Nr. 150) zatrzymano 
na kradzieży garderoby Eberta Alfreda, zamic- 
szkałego przy ulicy Pomorskiej Nr. 138, 

Rozencwajg Lajzer, zamieszkały przy ulicy 
Wschodniej Nr. 14 przywłaszczył sobie zainke- 
sowane pieniądze w sumie 130 złotych, 


Jaślłuy zgon 
W mieszkaniu przy ulicy Zakątnej 42 zmarła 
nagle Józefa Grzymska, Wezwane pogotowie nie 
ustaliło przyczyny nagłego zgonu. Zwłoki zmarłej 
zabezpieczono na miejscu aż da zejścia władz 
sądowo - policyjnych 
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Popełnił zamach samohójczy 


z rozpaczy bo Śmiiekci uaGuNZECZEBEEĆ 


Łódź, 14 stycznia. 

Walenty Brzozowski, młody parobek 
z pod Piotrkowa, był od roku zaręczony 
z Janiną Wstęgowską. Janina, uprzednio 
pracowała w tej samej wsi, a dopiero o0- 
statnio wyjechała na stałe do Łodzi i z0- 
stała służącą u państwa Lubranieckich. 

Brzozowski nie mógł odwiedzać uko 
chanej. Pisał więc do niej czułe listy, 0- 
biecując, że postara się również prze- 
mieść do miasta, a dziewczyna niezwło- 
cznie mu odpowiadała, donosząc szcze- 
gółowo o swym trybie życia. 

W ciągu ostatnich trzech tygodni 
młody parobek nie otrzymał od niej żąd- 
nego listu i mocno zaniepokojony mitcze- 
niem. onegdaj wyjechał do Łodzi. 

Państwo Lubranieccy, do których się 
zwrócił natychmiast po przyjeździe, 0- 
GZIRA 


ego Buk znalaz? się w kryminale? 


Boszecii z „wizytą do w. Stygczmieu 
1 udawał „gościa” z wybitnym pechem 


Łódź, 14 stycznia. 

Władysław Buk rozpoczął swą karje 
rę złodziejską od włamania do mieszka- 
nia Michała Stycznia przy ulicy Wólczań 
skiej. W ciągu kilku dni zapoznał się do 
kładnie z rozkładem mieszkania Stycz- 
nia, a gdy wreszcie pewnego wieczora 
S. wyszedł z domu z żoną i z dziećmi, 
Buk przystąpił do dzieła. 


Otworzył drzwi wytrychem i znalazł- 
szy się w mieszkaniu szybko począł pa- 
kować garderobę. Gdy był już gotów do 
ucieczki, przeszkodził mu jakiś młodzie- 
niec, który przyszedł z wizytą do Stycz- 
niów. 

Złodziejaszek nie stracił zimnej krwi. 

-—— Czekam właśnie na-pana Stycznia 
— wytłumaczył się przed przybyłym, któ 
ry nie zauważył ukrytych w kącie wor- 
ków z skradzionemi przedmiotami — po 


przybędą do £odzi 
we wtorek 

Łódź, 14 stycznia, 
Jak się „Express' dowiaduje, przed- 
stawiciele sowieckiego „Centrosojuza”, 
którzy mieli dokonać w Łodzi dalszych 
zakupów manufaktury, nadesłali pismo z 
zawiadomieniem, że przyjeżdżają do Ło- 
dzi jutro. "W 


"Rada wojewódzka 


Przy raczy 
"W tych dniach odbyło się pod prze- 
wodnictwem wojewody Jaszczołta posie 


1424) 


dzenie rady wojewódzkiej, która, jak wia 


domo, powołana została do życia na mo 
cy howej ustawy o organizacji władz ad- 
ministracyjnych. 

Na posiedzeniu tem powzięto cały 
szereś doniosłych uchwał dotyczących 
aktualnych problemów i zagadnień całe 
go województwa. 


Ciemna sprawa. 
Kio zabił? 


=" 


wiedział mi, że zaraz wróci i prosił mnie 
bym pilnował mieszkania. 

— Ja również na niego zaczekam od 
parł przybyły. 

Bukowi zdawało się, że z łatwością 
znajdzie wyjście z niemiłej sytuacji, i po 
kilku minutach pożegna się z nieznajo- 


mym i ulotni się. 


Nie udało mu się jednak tego uczynić 
gdy po chwili powrócił Styczeń. Złodzie 
jaszek nie potrafił zachować spokoju 1 
gdy tylko ujrzał właściciela mieszkania 
rzucił się w kierunku drzwi. 

Przytrzymano gð. 

Gdy Styczeń znalazł worki z własną 
garderobą, a prócz teśo wytrychy i in- 
ne narzędzia złodziejskie, nie miał żad- 


nych wątpliwości, kim był jego dziwny 


gość. Skierował go do komisarjatu. 
Buk został aresztowany, a sąd skazał 


go na 6 miesięcy więzienia. s 
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i Krwawa bójka 
W dniu wczorajszym na ulicy Śląskiej wyni- 
kła krwawa bójka w czasie której Józef Lewy 
(Śląska 54) poturbował dotkliwie Leona Zimona, 
zamieszkałego przy ulicy Napiórkowskiego 77. 

Rannym zaopiekowało się pogotowie. Lewy 
został pociągnięty do odpowiedzialności karnej, 


powiedzieli mu, że dziewczyna zachora- 
wała na zapalenie płuc 1 znajawie się w 
szpitalu. Brzozowski udał się więc da 
szpitala, gdzie się dowiedział, że Janina 
zmarła w kilka dni przed iego przyby- 
ciem do Łodzi i już została pochowana. 

Rozpacz młodzieńca nie miał. granic. 
Cały dzień spędził na cmenterzu, opła= 
kując swą nieszczęsną narzeczona. Wie- 
czorem za ostatnie grosze, które mu je- 
szcze pozostały. kupił w aptece trucizne 
i zażył jej na ulicy. 

Przechodnie wezwali da desperata 
pogotowie. Lekarz po udziełenn pierw- 
szej pomocy polecił przewisźć gò do 
zbiorni. 


EEEE TEESE ZZSK O ZAWÓD SEA 
Bezrobocie zmniejsza Się 


£ódź na pierwszymi 
plamie 
Łódź, 14 stycznia. 

Według obliczeń głównego urzędu 
statystycznego, bezrobotnych na terenie 
całego kraju w czasie od 29 grudnia r. 
1928 do 6 stycznia-r. b. było ogółem — 
134,255, w tem 28,561 kobiet. 

W stosunku do poprzedniego tygod- 
nia zmniejszyło się o 6, 1llosób. W Po- 
znaniu zmniejszyło się o 540 bezrobot- 
nych, w Krakowie o 471 bezrobotnych i 
t. p. stosunkowo najwieksze zmniejszenie 
wykazuje Łódź, bo a 701 osób. 

Wzrosło natomiast bezrobocie wśród 
robotników budowlanych © 2535 osób. 
rmetalowców o 567 osób, włókniarzy 262 
apay i pracowników umysłowych o 913 
0S0D, 


Ankieta „Expressu” 
przedłużona do dn. 20 


stycznia r. b. 
Ulegając prośbom naszych Czytelni- 
ków termin nadsyłania odpowiedzi na 
ankietę naszą: Jakie się powody niepo- 


|rozumieć małżeńskich 


przedłużyliśmy do dnia 20 stycznia. 


Zaczadzenie 
W dniu wczorajszym uległa zaczadzeniu w 
swem mieszkaniu przy ulicy Drewnowskiej 101 
36-lctnia Anna Betche. - 
Wezwane pogotowie po udzieleniu pierwszej 
pomocy pozostawiło poszkodowaną pod opieką 
rodziny. 


Halożyć autom „kagańce”l.. 


Wprowadzenie 


Kpliepimniiców Jesti hko- 


mËeczne ze wzéledów higjemiczmujcin 
i esieiuwczimycia 


Łódź, 14 stycznia 

Pamiętamy doskonale, jakie trudno- 
ści przezwyciężyć musieli właściciele 
domów w Łodzi, by wykonać odpowie- 
dnie zarządzenia władz administracyj- 
nych w sprawie remontu frontowych 
kamienic. 

Przez całe niemal lato na wszyst- 
kich ulicach ustawiono rusztowania. ta- 
mujące ruch uliczny, zatykano wszyst- 


„Tajemmica świątyni pocałunku” 


Zabójstwo w Luna-P 
„„Zzełazmny Franek”. 
Sprawca zniki bez 
śladu... 


arku. 


Wszystko to zobaczycie 
w najnowszym filmie p. t. 


„JEZIORO 
MIŁOSCI 


Najbliższa premjera. 
w kinie 


SPLENDID. 


kie dziury i upiększano mury różnoko* 
lorowemi farbami przez co, nawiasem 
mówiąc, 
miasto upodabniało się do pstrej, brzyd- 
kiej mozaiki. 

Ale nie o to chodzi. 

Remontowano domy, bo taki był ro: 
kaz. 
Pięknie. Rozkaz wykonano. | co Z 
tego? 

Proszę przespacerować się teraz 
po ulicach naszego miasta i przyjrzeć 
się dokładnie Świeżo remontowanyni 


j | domom, 


Proszę zobaczyć jak wyglądają ka- 


mienice, nad których odświeżeniem 
pracowano zaledwie przed pięcioma 
miesiącami. 


O ile wtedy miasto miało wygląd 
mozaikowy wskutek pstrokacizny kolo 
rów: o tyle teraz pod tym względem na 
stąpiło uzgodnienie — wszystkie domy 
wyglądają jednakowo, albowiem 
wszystkie są brudne, szare, zabiocone. 

Aż do pierwszego. piętra sięgają 
warstwy błota, rozpryskiwancgo przez 
auta i dorożki. 

O przechodniach już nie mówimy. 
Może domy bardziej wzruszą kogo na- 
leży niż ludzie! 

Zagranicą Samochody zaopatrzone 
są w urządzenia, zapobicgające rozżpry: 
skiwaniu się błota. 

Wprowadzenie tych urządzeń u nas 
szczególnie w Łodzi, gdzie nawierzcłr- 
nia ulic iest tak nierówna, stanowi ko- 


„|nieczność nieodzowna ze względów hi- 


gienicznych i estetycznyci 
(i) 


m A ZZ M 


Z krainy mufianów 


Faer miski. j 


Z PROWINCJONALNEJ SCENY. 

Za kulisami w ostatniej chwili przed wyj- 
ściem na scenę „Wilhelma Tella“ i jego syna, 
dyrektor spostrzega, że brak jednego z bardzu 
ważnych dla tej sceny rekwizytów, mianowicie 
jabtka, które ma Icżeć na głowie syna, jako cel 
dla Tella. Wściekły woła: ` 

— Gdzłe jest jabłko dla syna Tella? 

Inspicjent zmieszany, odpowiada: Tell zjadł 
fabiko, panie dyrektorze, ponieważ mu pan od- 
mówił zaliczki. 


ZNAJOMOŚĆ FIZYKŁ 

Podczas lekcji iizyki pyta nauczyciel ucznia 
iakie jest działanie ciepła 1 zimna. | 

— Zimno ściąga, a ciepło roższerza — mó- 
wi uczeń. A gdy nauczyciel każe mu potwier= 
dzić swoje zdanie przykładem, dodaje: 

— Dłatego są dni krótkie w zimie, a w lecie | 
dłuższe. 

UBEZPIECZENIE. 

Malec przychodzi do apteki i mówi. 

— Proszę pana środek na uśmierzenie bólu. | 

— Dla kogo? ITNT S 

— Dla mnie, właśnie zbifem wielkie Itistro 
mamusi. KOK: 

POŻEGNANIE ŚWIATECZNE. 

— Żoógnaj chłopcze. Baw się dobrze na 
świętach, ale i mądrzej trochę, żebyś po powro- 
cle do szkoły nie zasługiwał na przydomćk 
„osla“. . my 

— Nawzajem, pasłe profesorze; 


Chile zostało znów nawiedzione przez katastrofalne wybuchy wulkaniczne. Na 
zdjęciu: krajobraz z prowincji: Calbuco, która najbardziej wskutek kataklizmu 
MS J ucier piała. 

p WL 


Bosłuchajcie, 
jakie są powody nieporozumaieińi 
|... malżeńs£icii 
Dalsze odpowiedzi na ankietę „Expressu” 
nie otwieram mojemu własnemu mężo- 


ZBYTECZNY EGZEMPLARz. 

Pewna pani, kupując w księgarni ksiązki zą- 
da także najnowszej jakłejś komedii, wobec 
tego księgarz poleca dobrą sztukę pod tytułem 
„Zazdrosny mąż”. 

— 0, dziękuję panu bardzo — rzecz piękna, 
panie, Jeden egzemplarz tego wydania mam już 
w domu, drugiego nie potrzebuję. 


Czytam codziennie gazetę i dowiądu i 
ię się nieustannie różnych historji o żo- | wi bramę późnym wieczarem. 
nach... Jakgdyby tylko żony były wszy-; — A gdzieżeś tak długo był — py- 
stkiemu winne i tylko one ponosiły odpo | tam. d 
wiedziafność za małżeńskie nieszczę-| — Z jednym biurowym kolegą... 
ścia | OJ, x A tymczasem następnego dnia oka- 
Przecież żona żonie nierówna; jak ze pe że on nie był z kolega, ale z ko 
ezanką«. ; 


: PRZESADA. 
Przesadą jest powłedzieć o kimś, że tak 
się przestraszył, że aż cień jego zbladł. 
„Przesada jest twierdzenie, że istnieje takl 
uczony, który paląca się świecę kładzie do łóż- 
ka, a sam siebie gasi.: 


a £ 


i mąż mężowi Počóż mam szukać dale- 


lepiej mi znany, í j 
mąż zarabia na nędznej posadzie 30 zło | honoru mężowskiego plamić. 


PIERWSZA W NOCY. 4, i Aa ERE PAE 
NORY, |tych tygodniowo, A lubi się jeszcze do- 


Żona: -— Janku, czy to ty? 
Mąż: Ma się rozumieć! A kogóż ty do ka 
duka spodziewałaś się o tej porze w nocy? 


Hallo! Tu ad jo! M 


1.50 — Syghał czasu, nejnał z Wie- 
ży Marjackiej w Krakowie, komunikaty. 
1.56 — Sygnał czasu, hejnał z 
Wieży Mariackiej w Krakowie, komuni- 


kiha i późńo do domu wrócić... 


tak małą 'sumią... Sama się wzięłam do 
pracy i wiecie państwo do czego? Zo- 
stąłam dozorczynią domu. Żadna praca | zbytkować. I kto może mi zarzucić, że 
nie hańbi, a tembardziej taka ciężka i|to ja sprawiam nieporozumienia w mat- 
odpowiedzialna jak moja! żeństwie? 

l tak się dzieje, że nieomal codzien- Z.K 


Kalka z wiamywaczem 


mw nemw-yotskirm teatrze 


katy. Z Nowego Jorku nadchodzi wiado- Samochód skradziony, na którym u- 
1210 — Koncert płyt grarnofonó- |mość o olbrzymiej panice, która powsta- |ciekli bandyci, został nazajutrz znalezio- 
wych. “u onegdaj wieczór w teatrze Birooklyn, | ny na przedmieściu miasta Wóz był 


13.00 — Komlunikaty. zutkiem strzelaniny, jaka wywiązała przedziurawiony 27 kulami, do uciekają 
15.10 — Odczyt p. t: „Polacy na Bał-|się nagle pomiędzy dziesięciu „gunmen',|ceśo bowiem auta policjanci strzelali e- 
kanach'* — wygłosi ks. W. Kneblewski. | którzy ograbili kasę teatralną a agenta- |nergicznie. Plamy krwi wewnątrz sanio- 
15.35 — Tygoniohy przegląd komunika | mi policji, znajdującymi się na widowni. chodu wskazywały. że któryś z bandy- 
szyjny — wygłosi p. Tadeusz Strzelet- Po gwałtownej wymianie strzałów, |tów został raniony. W samochodzie zna- 
ski. które na szczęście nie raniły nikogo z |leziono również porozrzucane bankno- 
15.50 — Koncert płyt gramofono- |publiczności, bandyci zdołali zbiec w sa jty, 
wych. ` |mochodzie, uwożąc z sobą 2.500 dolarów | 
17.00 — Odczyt p.t: „Po sezonic pit- ; 
katskim — wygłosi p. A. Posner. | 
17.25. — Odczyt p. t. „Świat roślinny | SER 
w nauce zeografji'* — wygłosi prof. a 28 
Í 


P $ 
Boleslaw Hryniewski. ; T 
17.55 — Transmisja koncertu z Wil- WE" 
(a 
18.50 — Rozmaitości. Ws Rze ostoi 
19.10 —- Wykład ' 
skien 
19.35 — Nadprozram i komunikaty. 
19.56 — Sygnał czasi 
20.000 — Nadprógram i komunikaty. 
20.30 -= Traasmisia koncertu z Wil- 
au z racji rocznicv istnicnia stacji na- 
diwczej „Pajskiego Radja* w Wilnie. 
220%) — Komunikatv. 
23280 — Travusmisja muzyk: tanecz- 
Gy. i 


literatury udiruw: 


..Zagram Ci balladę o dwu sercach, 
' Marjo.. Smutny koniec rądosnej 
miłości. 


„Milość i [z 
Szopena” 


Jesteś żoną brata mego. Kochanką 
moja być więcej nie możesz, odejdź 
zostaw mię w spokoju, pamiętaj, iż dla 
bmie jesteś 


£.BBEAZANIĄ 
Kobieta. 


|ea życia, pchając w nich taczkę 


|kach, zatruwają egzystencję 


dal. 64—21 


+ <lufa 1 STY p 
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„Ich gzworo”. 


Fragedja ludzi glupich 
4. Zapolskiej 


w Teatrze Popuiarnym 


Zapolska cieszy się w bieżącym sez 
nie teatralnym specjalnem powodzenien 
na scenach polskich. Grają ja w licznycł 
teatrach w całym kraju, a w Łodzi ma 
ona obecnie wręcz wyjątkowe wzięcie. 

Teatr Popularny wystawia obecnie 
już trzecią sztukę tej „majsterki* w bu 
dowie efektownych, jaskrawych scen 
co jednak jest wymownym dowodem do. 
datnich, niestarzejących się walorów te 
atralnych, jakiem dzieła Zapolskiej sit 
odznaczają... A w każdym razie — sztu. 
ka „Ich czworo“ może być śmiało jakc 
taki dowód potraktowana. 

Akcja tej „tragedji ludzi głupich! 
obraca się w sferze małomieszczańskiej 
Bohaterem jej są ludzie nie tyle głupi, ile 
ludzie o płaskich, małomieszczańskick 
móżdżkach, ofiary warunków, w jakict 
się urodzili, wychowali i wyrośli — wa- 
runków, poza które nie wyjdą oni do koń 
pełną 
swych powszednich, małostkowych trosk 
i zmartwień. Ofiary te wiedzą, że takie 
jest ich przeznaczenie, uginają się pod 
niem i depcą sobie wzajemnie po naśnioń 
tysiącem 
małostek... i 

I na tem polega właśnie ta „tragedje 
ludzi głupich, 

Jest ona wśród sztuk Zapolskiej jed. 
ną z najbardziej w sobie zwartych, jednc 
licie, doskonale zbudowanych, w kon- 
centracji swej nie nudzi, nie nuży a ka- 
że zapomnieć zupełnie o tem, że ta hydra 
mieszczańskości, z którą Zapolska tak 
zajadle walczyła, zmieniła już dzisiaj w 
wielu wzlędach swe oblicze na lepsze 
że więc ta zaciekła satyra społeczna jest 


ko ;przykładów:skiedy' moge. wziąć naś-|.. No, proszę, czy zawsze żona winna? |;yż miejscami nawet dość nieaktualna... 
| v, bo mój własny. Mójll ja jeszcze nic nie mówię, bo nie chcę 


Przejaskrawiona, przesadzona psycho 
logja postaci wychodzi na korzyść efek- 


i ) 7 Nie z biedy mężowie do cudzych |towi teatralnemu, to też widz chętnie i 
brze ubrać, a lubi zjeść, a lubi pójść doj żon chodzą, ale z rozpusty i dobrobytu. |z satysfakcją daje się porwać w wir ide- 
Kiedy ja się napracuię. jak wół, zadowo |ologji autorki, przyklaskując zjadliwym 
Cóż było robić? Nie nastarczysz »|lona jestem. że mogę odpocząć, a nie |djalogom, kreślonym z taką pasją prze: 
chodzić na zabawy. Mnie do pracy, a |tą niezmordowaną tępicielkę 
nie do mód i głupstw. Aby jeść, a nie |hipokryzji mieszczańskiej — Zapolską. 


obłudy 
ss 
Ciekawa sztuka wystawiona została 
w teatrze Popularnym bardzo efektow- 
nie. Reżyser p. Mieczyński nadał jej 
właściwy ton, uwzględniając z należytym 
realizmem małomieszczańskie środowis= 
ko, W roli męża stworzył on ciekawy, 
pogłębiony io e typ kołtuna, 
Bardzo inteligetnie wywiązała się z rok 
żony p. Bronowska. Świetny był p. Ma. 
daliński w roli kochanka. 
Reszta zespołu dostosowała się bar. 
zo dobrze do wysokieśo poziomu gry 
głównych postaci, Całość wywarła nale- 


iżyte wrażenie na licznie zebranych wi 
z, 


zach, 


PARE 7 


TEATR MIEJSKI. 

Dziś o godz. 7 m. 30 „Broadway“. 
W dalszym ciągu „Broadway“ grany 
będzne w środę. w piątek i w sobotę pc 
południu. Będą to ostatnie powtórzenie 


sztuki. 

„CAREWICZ* 
grany będzie jutro wieczorem, w «+. wm 
tek i sobotę. 


TEATR KAMERALNY. 
„Sekretarka Pana Prezesa” 
graną będzie jeszcze dziś‘ w środę i w 
piątek wieczorem, poczem zejdzie zu- 

pełnie z afisza. 


wW ZONZNONONONONE 


De. med. 


J. POLAK 


eaae (astma. pokrzywka, artet zm) 


allergiczne 


DPioirkowska t24, m. 3 fr. Ilp. 


przyjmuje od 11-ei do 1-914 


Dziś i dni WEGO) 


Początek przedst, o godz. 4-ej po poł..' 3 
w soboty i niedziele o g, 12 w poł. B 
| — ostatniego o godz. 10-ej wiecz. — 


Powieść = detektyw 


Niezwyisłe wupliserageie zagadkowej 
Zür apd ani 


W forcie Lincolna w Kanadzie przy- 
rafił się przed niedawnym czasem cie- 
awy wypadek, dzięki któremu. zostali 


ERENY ZARZYCKIEJ. 


W rólach 
głównych: 


$adkowe wydarzenie za temat do powie 
ści, w której sprawcami mordi uczynił 
robotników, pracujących w lasach kupil 


wykryci sprawcy zbrodni, dokonanej na ca. Wątek powieści przeprowadzony był, 


sobie pewnego bardzo bogatego. handla. z cuia" dokładnością, aw końcu autór po: 


cza drzewem. 

W sprawie tej FA EAT kilku żoł 
uerzy, ale dla braku dowodów ich winy 
musiano ich uwolnić i mimo najsorliw- 
szych poszukiwań policja nie mogła wy- 
aśnić tajemniczego zniknięcia owego 
upca, który przepadł bez śladu. 

Wypadkiem tym zainteresował się 
służący w Forcie Lincolna porucznik 
-loyd Pryce; który jest jednocześnie do 
iyé znanym amerykańskim powieściopi- 
sarzem. — Porucznik obrał sobie te za- 


> 


dał nawet miejsce, gdzie: fiordercy: zadko: | 
pali trupa swej ofiary, 


Ksiażka ta dostała się do rąk sedre- Th 
go śledczego, który prowadził tę głośną ę 


„EXPRESS 


ZYKI SZOPE 


Solista: mistrz ŚLIWIŃSKI 


Największy iat polskiej produkcji 
według natchnionego tworu 


W rolach głównych: 


WIN, 60 (LASKA, JERU RIU, swa) HMACELLI-PALIASKA, SANDIASHI, ha l. MALI, TRAPS20, MIEAZCJEWSNI. 


Bari 


"Reżyscija znakomitego MENRYIKA SZARO. 
Marja Malicka i Zbyszko Sawan. 


Wspaniała ilustracja muzyczna w wykonaniu wielkiej oskiestey Srmiontcznej pod kierunkiem TEODORA RYDERA. 
Ceny miejsc na piezwsyy seans od 1 zł, w soboty i niedziele od godziny 12-ej da 3-ej po poł. wszystkie miejsca po 50 gr. i 1 zł. 


Stefana Żeromskiego 


ulubieniec narodów w największym filmie sezonu p. t. 


mó 


w całej Kanadzie sprawę, umorzoną w tem, po niedłagich rozkopach WEI 


końcu przezeń: dla braku winowajców. 
mimo to, iż wiedział, że powieść tarjest 
tylko płodem fantazji jej autora. ale por 
wany jej naturalizmem i logiką, rozkazał 
poczynić poszukiwania trupa w HERR 
wskazanem przez Gryce ego. 

I oto ku zdumieniu obecnych przy 


'ljjakieś będące już w rozkładzie zwłoki, w 


których podług rozmaitych zachowanych 
danych rozpoznano zwłoki zamordowane 
go:kupca, a natychmiast po tem areszto- 
wano 2 drwali, którzy przyznali się do 
. {popełnienia mordu w celach rabunko- 
wych.” 


Słoneczna historja z łezką, 
- według popularnej powieści 


wkrótce 
kino 39 


„Baary" - 


CZYTAJCIE 


EKPRESS WIECZORU 


WODO 


Wódka już na dobre zmąciła Krani- 
czowi świadomość. Był tak dalece pija- 
ny, że z trudnością móśł mówić, począł 
więc niewyraźnie bełkotać pod nosem 
powieść o sobie, Zosi i ojcu Serśjuszu. 

Przygodni kompanowie  przysłuchi- 
wali się temu, co mówił, z szeroko roz- 
wartemi oczami, przerywając co chwila 
opowiadającemu okrzykami niezwykłe- 
46 zdumienia, 

Ani przez chwilę nie powątpiewali o 
prawdzie stów wyfraczoneśo młodzieńca 
choć jego niezwykła historja mogła |: 
wzbudzić w słuchaczach  niedowierza- 
ue. 

— Ho, ho — mruknął Felek Dobija, 
kiwając glowa. 

— To jakiś lepszy! gość ten ojciec Ser 


śjusz, 

— Są tacy wiem — odparł Adaś Li- 
pecki — Widziałem już jedneńo takiesa. 
Zwał się „hy "notyzer', „nagik”, czy ja- 
koś inaczej.. 


-— Hypnotyzer? — zapytał z ożywie- 
. JAg 
niem Kranicz — A skąd-panu przyszło 
„do głowy, że hypnotyzer: 


łem o takich w gazetach i w kinie: 


Ea 


«od HA 
S -p 


— so inaczej być nie może... Czyta- 
wi- 
działem — mówił z przekonaniem Lipe- 


cki, i 
— Tak? — Kranicz spojrzał z podzi- 


wem na młodego chłopaka. A może i ma 


słuszność? Dotychczas nawet o tem nie 
pomyślał, a to jest przecie zupełnie pra 
wdopodobne. 


Bo to, co się stało w samochodzie, ta 
nagła zmiana w usposobieniu Zosi, wy- 
chodziła poza ramy tego, co można ob- 
jąć logicznem rozumowaniem. 


Tak, dziewczyna z pewnością działa- 
ła pod wpływem hypnozy. Działała tak, 
jak jej nakazywał siłą swej woli ojciec 
Serćjusz. Że też odrazu mu to nie przysz 
ło do głowy i dopiero ten sprytny chło- 
pak z „Górniaka”* musiał mu zwrócić na 
to uwagę. 


W; Kraniczu znowu zbudziła się ener 
gja i chęć działania, 


Póki był przekoneny, że Zosia zrezy 
śnowała w pełni świadomości z ieśo ú- 


Pay i b walla 


"|jednak, gdy 


|libyśmy nie pomóc? — zawołał 


podążyła za ojcem 
Sergjuszem, ogarnęła go desperacja i po 
szedł do knajpy, by zalać robaka, teraz 
oszedł do wniosku, iż dzie- 
wczyna padła ofiarą hypnotyzera, posta 


i nowił za wszelką cenę ją ratować. 


Spojrzał w twarze trzech junaków. 
Biła z nich beztroska radość życia i nież 
możona siła młodości. | 

= Chłopcy, rzekł kładąc pięść na 
stół — pomożecie mi wyrwać moją ko- 
jis z rąk'tego łotra? © >. 

— Ano, tak. Porządny z pana chłop 
la nie jakiś tam fircyk — to dlaczego mie 

Adas 
Lipecki, i 
— No, chyba — dodał Felek, 


— Jeżeli teśo mnicha dostaniemy w 


ręce — mówił dalej Kranicz — to nieźle. 


na tem wyjdziemy, bo wyznaczono 

jego schwytanie nagrodę 5 tysięcy 

tych, 

Á — Grosz niby duży — mruknął Lipec 
— TI ja wam jeszcze do tego dodam.. 
— O, co to, to już nie — zaprotesto 

wał gorąco Felek — Od pana pieniędzy 

brać nie będziemy... 


, — To'się zresztą zobaczy — rzekł 
Kranicz, — Co będziemy dzielić między 
sobą skórę niedźwiedzia, który hasa so- 
bie narazie na wolności?. Trezbaby było 
dokładnie omówić plan działania.. 


— No, to gadajmy — przerwał Felek. 


— Nie, teraz nie dam rady, bo jestem 
pijany... Odłożymy to do jutra... Panowie 
przyjdziecie do mnie.. 

— Zgoda!.. — zawołali jednocześnie 
„chłopcy z Górniaka". ~ 


za 
zło- 


— Oto jest mój adres — mówił Kra- 
nicz, kreśląc ołówkiem na skrawku pa- 
pieru — A teraz, proponuję byśmy wy- 
pili Kęt NA bo czas do domu, 

ie zawadzi.. 

— Panienko! Trzy większe zakrapia 
ne — zawołał Kranicz, odwracając się w 
strorę bufetu. 

Nagle skamieniał w bezruchu... Na 
twarzy iego odbiło się niezwykłe zdu- 
mienie. Szeroko rozwartemi oczami 
wpatrywał się w pfofil niskiego mężczy 
zny, który stojąc przy bufecie pił piwa 
z olbrzymiej bomby. 

Przetarł oczy, jakby nie dowierzając 
temu, co widział, 

— Panie, — zapytał go półgłosem 
Lipecki — na kogo to tak gały wytrze- 
szczasz ? 

— Zaraz, zaraz... — odparł młodzie 
niec — Tak, to iest on... 

— Jeden z tych, którzy mnie dzisia) 
odwieżli samochodem do granic-Łodzi.. 
Tak, poznaję go, to jest on — dodał po 
chwili szybko odwracając głowę. — 
Nie wolno nam go spuścić z oka... 

— To ten drugi musi też tu qdzioś 
być — zauważył szeptem Lipecki. 

— |] ja tak sądzę... Zapłace rachunek, 
byśmy mogli wyjść natychmiast Za 
nim... 

— Dobra heca — zachichotał zcicha 
Felek — Lubię takie „detektywne przy- 
gody“. 

, Kranicz nie odwracał się już więcej 
w obawie, by ów jegomość go nie Do- 
znał. Dał Lipeckiemu pieniądze dla zale 
twienia rachunku przy bufecie i począł 
z niecierpliwościa oczekiwać tego, C6 
zajdzie 

yai (D. c. n.) 
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Nieodwołalnie po raz ostatni dziś i jutro! 
Gigantyczny rozmach inscenizacyjny romantycznie spotęgowanych dziejów S$temki Razime 
pod tytułem 


| Ę å d © LG A TE W © LG A z u 


W realizacji genjalnego twórcy „CQarskiego Kuriera” W. Turżańskieśo. 
Monumentalna epopea sentymentu stepów i wód Wołgi, wielkich miłości i krwawych nienawiści. 
TEEI AMO STW KAT VEE A ACZ PE TE N TEDY ZOZ O ZAOZÓ Z ERODZICE JSK ESS 


Cena wszystkich miejsc 1 zł. i 2 zł. 


Do godziny 6-ej cena 1 zi. i 50 gr. Początek przedstawień o 4.30. 


LE A) D 8 DT" Dziś po raz ERT 


SSS Siefama Zeromskiego 
A 


mami | Ta m a 


W rolach głównych: 
Sawan, Gorczyńska, Trabsze, Modzełewska, Mierzejewski. 


Marcelio-Palińska, Samborski, Jaracz, Boryta, Walter. 
Realizacja: W. SZARO. Wytwórnia: GLORIA. 


Początek seansów “o godz 430. 


z" p Dziś uroczysta premjera! Dziś uroczysta premiera 
í j Wielki dramat rozkiełznanych ` 
namiętności pod moen nie- EB o ui A 
bem Argentyny p: £ 


z przepiękną AATAKE ao Orkiestra symfoniczna pod kierunkiem U. LIDAUERA. paw 
5 SGD Poczatek seansów codz; o £. 4 pp. w sobotę i niedzielę o peat 


CARMEL NYERS w roli gł. w poł, — Na I-sży seans wszystkie miejsca po 50 gr, i 1 złot p 


(APOLLO! Chata Wuja roma 


Potężny dramat, osnuty według rozgłośnej powieści Harriety Beecher Stowe, 
James B. Love, Margarita Fischer, George Siegman, 


Dji ili nastepnych! Ank W mlach głównych: "artur Edmund Carew, Virginia Grey 'i Mona Ray. 


Wzruszająca treść, Szczyt techniki i gry. Handel żywym towarem — — — Orkiestra symfoniczna pod kierunkiem C, KANTORA 


Pio'rkowska 108. 


mz m 


Początek BN o A 3-ej, w sobotę - s z Pea: d 
A i nie zielę o godz 12. -ej. astępny w wielkim A 
Ceny miejśe na pierwszy seans od 50 gr asia. dra Mozżuchin suie Prezydent. 


Ranndi i ŻYCIE PŁCIOWE. — Dziesięć cennych | Doktór D 
i r. „ia 
POTANNIA NONETOLOPICZNA Antyseptycznie spreparowane wy- | pożytecznych książek tylko pięć zło- Różaner 
ssj roby gumowe, przez lekarzy i fa- tych. 1) Doktór. Muller: „Najnowszy Dzielna Ne 9 in ar W 
Lešarzy-specjalistów ` SH chowców wypróbownae, uznane lekarz domowy*. 2) Doktór Braun: Tel. 28-08, 3 
H za higjeniczne i najniezawodniej „Samogwałt mężczyzn - kobiet”. 3 Spo Choroby wenetycz- Cósieiiank 48 


8] sze środki ochronne. Wypróbo- | Doktór Gelsen: „Higjena miodowych : ne. skórne i wło- 
wane i polecane przez Urząd | miesięcy". 4) Doktór Surbled „Sekret- a dad oai da sów. Leczenie lam- TOF WRAZ 
Zdrowia Publicznego przy Zakła- | ne sposoby małżeńskie". 5) Doktór Ko-|  czopłciowych. pą kwarcową. powrócił 


Żawadzka |l. 


Czynna od 8 rano do 9 wieczór, 


Dd 11—12i 2—3 przyjmuje lekarz-kobieta PRZ ZE dzie Badań bakteriolo 
|—13i 2—3 przy x g serolo- | rabiewicz: „ Choroby weneryczne, ule Andrzeja Ne2 | Specjalista chorób 
w nene i żę on 9—2 pp. gicznych we Wiedniu. Jedyna czalność syfilisu", Jeszcze pięć innych | gd AA; BOA telefon 32-28. kkórnęch: WAVE 
Wonaioczswek, wodzowie marka dostarczana wprost z wł. fabryki. Do nabycia we |ciekawych — pożytecznych książek | Leczenie lampą |Godz. przyjęć: odnych i moczopłcio- 
Sr ye LA z ciowych wszystkich aptekach drogerjach i uoptyków. tylko złotych pięć. Wysyłamy za go- kwarcową 6—8. wych. Naświetlanie 
kale wade net daf tówkę łub zaliczką pocztową. Na wy-| Oddzielna pocze- W niedziele i świę- Kos kwarcową. 
E S RA E Ta ONAE ŁODZ INKE A! datki załączyć jeden złoty pięćdziesiąt | kalnia dla Pań. ta od 10—12, Przyjmuje od 
Po oo twa btaa DŁOOZNEG groszy (można znaczki pocztowe). | Dla Pań od 3—5 |Dla Pań oddizielna g.8 do 10 rano 
Rai i aa aT Która z Pań nie wie jeszcze, że obrazy, lustra, Warszawa, Redakcja „Swit“, Nowo- po poł poczekalna, 
Oddzi A sekka 3 landszatty i t, p. kupić można najtaniej na spła-.. wiejska 32. Ogłoszenie załączyć do Od 1—2 wlecznicy| Od 5—5 w, 
zielna poczekalnia dla kobiet. fy bez doliczenia procentów listu: 13 Doktór A ŻE 62). , Dla pań od 3—5 


tylko po złotych 2. „tygodniowo g EF oddzielna poczek 


A KASPROWIEZ i S-ka | Nipyjgjsjj HEDDER Moi SARE 


Porada 3 złote. 


tostytut de Beaute Łódź, ul. Abramowskiego 7, | PERE o AIRNE Cegielniana 25 ARR 
nat: R | D EL sklep (dawniei Gubernatorska). specjalista cho.| ! weneryczne PEE apii pa ei il (LITR . ili Li 
pecialne upiększania na bale. > k rób skórnych Nawrot 2 |rób skórnych, . UROLOG 


Diplomće de IUniversite de Beaute Paris POCO śpicie na słomie, gdy od 5 zł. 
Cegielniana 19, m. 8 Tel. 69-92] tydzień dostać możecie materace, 
pielegnacja skóry i włosów, Specialne | otomanv. leżanki krzesła i tapczany, 


Lekar -dentysta | wenerycznych tel. 79-89 wenerycznych. |ul. Zielon Ne 6 |choroby nerek pe- 
: Leczenie lampą| Telefon 45-49 cherza i dróg mo- 


Af Aorowit przeprowadzi się ae R 10 ra kwarcową. ChorcukÓrhe czowych. 


masaże lwarzy i ciała. Masaże odtłu- | solidnie wykonane u tapicera P. PAY na ul Andrzeja5| no i od 4—8 Prz 
ag. AŻ $ y : a yimuje od godz Przyjmuje od 5—1 
sd: ująć Usuwanie zmarszczek, broda» | sa, Sienki jewicza 13. Tel. 59-40 dia pań spec. od |8—10, 12—2 i 4—8 PE 3 PEL Gd AN A 
wek, piegów. wągrów i innych defektów przyjmuje w leez- Przyjmuje od 8—10 4-5 w niedz. i święta 9-1]  ;7:/—gi,, w. Piramowicza qi 
cy. Usuwanie wio sów Senpene POSZUKUJĘ mieszk. 3-—4 pokoji z wyjnicy przy ul, Piotr- i od 5—9. w niedz. od 11—2 pp Dla pań. od 4—5 z EE (daw. Olgińska) 
ciekłroierapia „Solux* Przyjmuje od | godant; okolica Placu Wolności. Oier- 'kowskiej 294 Oddzielna pocze* |dla niezamożnych | oddzielna poczekal- | 2% „EPEE 

ki no > bz zac 'v „1920% 15 codziennie od 2—71 kalnia dla nań. <env lecznic nia. | XA WA Ed Ea 


Mistrzostwa Europy 
wTęyżźmiarstwie I9i2Z0O D. rm 
W dniach 19 i 20 b. m. odbędą się w 
Amsterdamie mistrzostwa Europy w 
jeździe Szybkiej na lodzie. W progra-|- 
mi e przewi (dziane są biegi na 500, 1.500, 
5.000 i 10.600 mtr. 


Otwarcie nowej 

| shoxni na $iąsku 
lak się dowiadujemy, w dniach 19 i 
20 b, m. nastąpi poświęcenie nowej sko 
cźni narciarskiej w Baraniej Górze na 
Slasku. Skocznia, wybudowana została 
staraniem Śląskiego Klubu Narciarskie 
go. Do komitetu budowy: należą: woje- 
woda. Grażyński, inż. Kaliciński, dr. 
Schónwitz. dr. Załuski oraz p. Kocur — 

burmistrz Katowic. 


Wczorajsze zawody bokserskie 


,KAMOCHE : und Curona z „ISE. sp. „Łied- 
moczone” 


W dniu M PER odbyło się mię 


i „Zjednoczone“. 


walą się następująco: ' 

"Waga papierowa: Leszczyński (l 
Po ozn.) Marciniak (Zjednoczone). 
Zwyciężył na putrikty- Leszczyński, rj 

Waga musza: Pawlak (i. K. 'Pozn)— |g 
Polak (Zjednoczone). Walka nierozstrzy 
gnięta., 

Waga kogucia: Tabor, (K Pozn) 
Siwiec (Zjednoczone). Zwyciężył na 
J punkty aon 


Waga średnia: Garcman (I; K. Pozn) 


Oryanizacią zawo- |dzyklubowe spotkanie bokserskie dru-|-— Kijewski ( Zjedncz.) Zwyciężył: na 
dów zajmuje się amsterdamski Gs-klub. |żyn 1. K. Poznański 
Wyniki wczorajszych spotkań przedsta" 


punkty Kijewski. 

Szczepaniak (I. K: Pozn.) — Cyran 
(Ziednoczone). Zwyciężył przez o. k. 
„|Cyran. 
| Waga lekka: Bekcowski (I. K. Pozn) 
— Kalisz: (Zjedn.) „Walka. nierozstrzy- 
gnięta. ; 

Włodarek (I. K. Pozn.) — Sżczęna: 
niak (Zjednoczone). A nierostrzy- 
mięta. '* (% i 
5 Sędziował: na. “ringu P: Konarzew 
ski. 


Walka o puhar „Expressu rozpoczęta! 


„Odrodzenie” pierwszą niespodzianką turnieju. Pa *został trenerem — anfatorem 
Gorączkowe przygotowania klubów do SARZYCH. | 


W obecnym Seba dacia. w ok-; 
resie kiedy zazwyczaj Łódź sportowa za 
miera całkowicie, 'trwając w stanie bez- ` 
czynnej apatji do wiosny, coś się naresz-, 
mie „ruszyło. 

W sporcie piłki koszykowej daję się 
pauważyć nienotowany dotąd ruch. 

Na wieść o ofiarowaniu przez redak: 
cję „Expressu* puharu do rozgrywek í 0- 
kresowych „cała* masa drużyn, , jakby 
za dotknięciem różdżki czarodziejskiej, 
zerwała się ze snu letargicznego, i przy 
gotówuje się gorączkowo do spotkań r 
puhar 

W. klubach i.kluhikach, wśród 
młodzieży, zwolenników dig Moh Ad 


prowadzone są już dziś żywe dysputy na I 


temat kto posiada najwięcej szans: zdoby 
cia puharu, lub kto, kiedy i w jakim. skła 
dzie wystąpi, 

Mówi się dużo o świeżo. sofiskirówa 
aych zespołach, z których jeden potrafił 
mile rozczarować już w pierwszym dniu 
turnieju. 

Z niecierpliwością. zwłaszcza, oczeki- 
wane jest spotkanie, dwóch rożnych 
konkurentów Trimphu i jej dk 
Sensąacyjnie „zapowiadają się również 
„derby“ łódzkie mecz Turyści — Ł 
która poraz pierwszy bodaj odbędą się 
nie na zielonej murawie, lecz na sali.. 

Słowem zainteresowanie turniejem 
wzrasta'z dnią na dzień. 


Już w pierwszym i drugim dniti, roz. | 


grywek mimo mało interesujących społ- 
koń w sali Gimn, Niem. zebrała się spò- 
ta ilość widzów, biorąc żywy udział w 
frze przez dopingowanie i i pobudzenie do 
walki swych zwolenników. 

Wyniki spotkań przedstawiają się na 
stępująco: 

Sobota; sala Niem. Gimószjum. WE 
TUR. — Zjednoczone 31:7 6:3, 7:2 11:2, 

TUR. Czyżokowski, Tosik, Zadke, | 
W olaszczyk, Kaczmarek. 

Ziddnióchanę: Hołuszewski, towanzh: 
wski, Baliar, Namaczewski, Bobiński. 

Gra na bardzo niskim poziomie tech- 
nicznym, rrowadzona w tempie ospałem 
n je wywolełą na widowni większego za- 
Interesowania, Wynik zasłużony. 

F rzechodząc do oceny drużyn należy 
zaznaczyć, iż zespół Zjednoczonych któ 
ry Bo raz pierwszy ukazał się na widow- 

* posiada mato, techniki, rutyny, nie 
fest zgrany, za długo przetrzymuje piłkę 
przez co ra traci na tempie i pozwala 

PIZEGW nikowi zorjentować się, w sytua- 


- Wszystłki ie te braki można usunąć tyl 
ko przy poniocy treningu, TUR brał już 
urlział w mistrzostwach “okresowych oby 
ty wieg ami z boiskiem i prblicznością, 
p a ostro, Sędzia p.:por. Woskowicęz do- 
"soemph — Odrodzenie 34:14, 9:3, 1:6, 

6:5, 18;0 
Mefster, Ulrich, Ułaszew- 
ski Schonielder, Geis'er. 

Odr" pdzen” e: Adolf, Marceli, Brendel 
Dylo wski; Richter, A A 


ko. 
trimah 


KS., |. 


graniczne. Polacy pr 


spotkań 


4 


Wynik: ższego meczu był: 
RTS e ateen] większych szans, a 


| przez publiczność przewidziany 0 
wano gry do jednego kosza, tymczasem 
)drodzenie grające z nadzwyczajną am- 
icją i wolą zwycięstwa ONA publicz 
ności, miłe rozczarowanie. 
rużyna Triumphu w piefwszej 
wię. gry zlekceważyła ,przeciwn 
mogło odbić się fatalnie na wyniłe 
‘Gra szybka, wyrównana, więcej 2 
tia Odrodzenie. i 
"Pierwszą ćwiartkę: Goia RABA 
9:3, drugą Odrodzenie 6:1. Niepewność 


j palo ji 
ję co, 


Trzecia, ćwiat a | 


znak'em o. 
el 


riumphu. Doria w czwartej „Świarice 
Triumph wspaniale finiszuje. Coprawda a 
niemałą przysługę oddało tu wś ig: 
sgk Ka can ne 4. Cai j. 
ziutkich chłopców, kt rasit na. 
40 minutową walkę z przemożńym prz 
ciwnikiem. 

Wynik 18:0 dla Thembhn) 
34: 14. Se gorit R por. Wosk owicz 

- Niedziela dnia 13 bm., godz. 11 
Śtow. Młodzieży Polskiej — Kitiós 

43:16. 11:2, 11:4, 1951,:2;9, © 
Stow. Mtodz. Polskiej; Kaźmierski, 


lewiecki. * 
Kilińskiego: SAk, Jafelto, Saed 
necki, Słowinkowski, Stecki, 


gk 


wyniku emocjonuje, raczy. i "publiczność, 


$ towarzyski 
m o Ą 


im i 


grywkach okręgowych 
obecnie zrobiło du 

ży: krok naprzód. W ich grze widać ja- 
kàs akcję nie mimowolną, ale obmyślaną 
czego dawniej nie można byi zauważyć. 
iliski jest drużyną młodą, występu 
jącą ad pierwszy, nie oeer więc 
przesądząć sprawy szans po jednym wy- 
> (miu. tag Ppor. posty zj zwy 


CE 
A ( Poźnański ʻa ż Hasmonea 30:0 


ała, też ; 


Kurjer narciarski 


Na zawody narciarskie w Brassów 
(Podkarpacie rumuńskie) w dniach 23— 
26 stycznia wyjeżdża ekspedyvcia poi- 
ska w składzie 5 zawodników. Z biega: 
czy. „pojadą zapewne Witkowski i Kawa 
a ze skoczków: Motyka, Cukier i Siecz 
ka. Najlepsi zawodnicy więc nie wyjcż- 
dżają ze względu na trening przed za» 
wodami F. I. S. 

= Na skoczniach narciarskich ANA 
tarji pierwsze skrzypce gral Rubi Lau- 
ener i Kaufmann. Rubi zwyciężył w 
Gfindelwaldzie ze skokiem 48 mtr w 
Wengen był drugi za Lanenerem, przy” 
czem: obaj osiągnęli 50 mtr. Na skoczni 
olimpijskiej w St Moritz zwyciężył 
Kaufman skokiem 6% mira 
"W. Wengen Łanenęer:: osiągitął naj- 
większą długość 55 imtr., zwyciężył je- 
„Jdnak_Trojani przed, Frautschir:. Na sko- 


 |czni Bernina w Pontresinie triumfował 


Zogg z.najdłuższym skokiem 56 metr.; 
pierwszy był Kaufmann przed Żozgiem 
i.Vuillemierem. 

igmund Rund, znakomity skoczek 


PIASKISRO klubu narciarskiego. 
„Ljungmann słynny. skoczek norweski 


otit, uznany” przez swą. olcżyznę za za 


'|wodowca. : 

Purketr AENA EN skoczek cze- 
ski znowu zwyciężył: na zawodach we 
Eunsbergu, zdebywając przy skokach 
39, 40, 41 fantastyczną notę 19.583. Dru 
gi był czech Meergans — 18.722. 

W „Bawarji znakomity skoczek mie- 
miecki Miiier pokonał pewnie Bauera. 
Obaj ~ zawodnicy przyjeżdżają na ami- 
strzówstwa F. 155. do Zakopadezo, 


walcover. dla. drużyny LK. Poznański z || 


powodu niestawienia się drużyny Hasmo. 
nei. Podobne fakty należy nieubłaganie 
pists 


et e 


pomię 
CA: komb. 31.28. 7:9, 8:6,-10;7, 6:6. 

4. LK. "Poznański; : ‘Rybarczyk, Gąsior. | 

Fkiewicz, Węgierski, Krasicki, 

jewicz. rJe 

"YMCA. komi- Linka, Załęski, Ambro! 

|ziewicz Przyjaciele) Pegza | 

Gł) Murzyn — YMCA. 

Gra wyrównana pod” względem tech! 


niczn 


ayn reprezentują. Ai 
LK. Poznański posiada. drużynę KIR, 
30 ambitną, umiejącą walczyć zaciekle. 


Gra na niskim poziomie technicznym Odeśra ona, niewątpliwie dużą rolę:.w tur 
dle prowadzona szybko, ńie dała efek- nieju i zajmie jedno z czolowyen ac” 


townego widowiska sportowego. Stow. 
Młodz. Polskiej brało już udział w 


w Troz-f; 


'Sędzia p. Hekkier, . 


-Hokejowa *Giycdicia” Solski 


przybyła w dniu oneŚdajszyzm . 


"Dziś pierwszy mecz. 


W dnia. onegdajszym przybyła do Dal 
vos polska reprezentacja hokejowa uda- 
jąca się na trzytygodniowe tournee za» 
yli do Davos w 
następującym składzie; bramkarze —Sto 
śowski TKS. i Wiro Kiro : AZS, Wilno, 
obrona: Kulej, Kowalski i Żebrowski A. 
Z.S. Warszawa, atak Krier Adamow- 
ski AZS. War. Kuchar W., Mauer Pog. 
Lw., Hemnerling i Saliński 
ski Cz, AZS, Wil. i Kawiński Legia. Jako 
delegaci oficjalni i kierownicy ekspedy- 
cji pojadą prezes Polskiego Związku Ho- 
kejowego, dr. Polakiewicz i wiceprezes 
p. Osiecimski,. — Czapski. -Masażystą ek 
spedycji będzie Wiro Kiro: ! 

Prośram tournee przewiduje rozegra 
nie kilka meczów w Davos. w dniu 14— 
18 b.m. 19 i 20 b.m. rezerwowa drużyna 
rozegra dwa mecze w Insbrucku i Zell 
am Fee, 22—24 b.m. reprezentacja pol- 


ska będzie bawiła w słynnej niemieckiej 


miejscowości klimatycznej Riesersee, po 
czem drużyna w pełnym składzie razem 


lz Tupalskim uda się. na mistrzostwa Eu 6:4; Negro — Plaa 9:7, 6:4, 1:6, 7:5. 


ŁTŁ., Godlew | W 


avos 
naszej reprezentacji 


topy do Budapesztu (27 stycznia — — - 3 Ju: i 


tego), 1 


> 4 4 
a 


W dniu wczorajszym rozpoczął sięw. 

AH międzynarodowy turniej ho 
wy. Drużyna kanadyjczyków, zamieszku | 
jących we Francji i Anglii, występujące 

'nazwą „Europeen Canadian", zwy- | 
ciężyła zespół z Davos w stosunku 2:1. 
dniu dzisiejszym gra AZS, 
wa) z „Europeen Canadian". : 


Turniej tenisowy 
dia zawodonców 


W Bealien -w turnieju tennisowvm 
da zawodowców » t.zw. Bristol: hib 
wyniki byty rastępujące: Kożcluh -— 
Louis 6:1, 6:2. 6:1 Najuch — Weiss 6:4, 
6:1, 6:0; E. Burke — Domasius 6:2, 7:5, 
9:7; Bamillon — Extrabeau 7:9, 6:4, 3:6 
6:1. 6:3! Maskel — Page 6:4, 3:6 10:9, 


/ać, 2 Said pielad do 


Dla, RAR Mie: TD TAN mecz 
z y LK. Poznański — |* 


Wieczor- | ; 


YMCA. (komb. nie przedstawiła kia- i 
Kaczmarek II, Bobewski, Kurzówa, Kris sy tej, jaką. gracze poszczególnych dru- | 


(W arsza. | 


MSN 


"PRZEJAZD. De GEGNA. pań 3 ar 


, S Dawno BS ję ulubieniec Sz. Pu- 
, J? „bliczności 


'Harol Lloyd 


$. w jedynym filmie , bieżącego , 
fi 4 o... prodakeji 192819 r, 


= pod tytulem m= 


Nim” 


sto procentowe bomby śmiechu 


"Nad program: FARSA 


sezonu 


UWAGA Wyświetlają kinoteatry 
/ „ODEON i WODEWIL jednocześnie. 


"CORSO 


= Zelona 2 


A Dawno oczekiwany film z ulabieńcem 
Sz. hii 
o 
4 
LJ 


pod Gałek 


tdi (Ti 


'Sensacyjno-awanturniczo-cyrkowy 
dramat, 


Nad program: FARSA 


Przechodząc przez ulice 
rozejrzyj się uważnie uniK- 
niesz Kalectwa i śmierci. 


É 


4 robotników 
EA pod kolami prezri- 
denta dstomii 


Tallin. 14 stycznia. 

W nocy wydarzył się w pobliżu Tal- 
ja wstrzasaiicv wypadek kolejowy. 
Pociąę pośn'esznv prezydenta rzpli- 
= estońskiej naiechał na drezynę wio- 
aca;kiihunastu robotn'ków. 

Skutki najechania bvłv straszne. 4 
botników zgjneło na miejscu Wszy- 
*v pozostali odnieśli cieżkie rany 


Szkoła zawaliła się 


podczas nanfii. 


Mediolan. 14 styczna. 

W Civitellś koło Bolonji zawahła się 
dczas nank* powała budvnku szkolne- 
o` zasvpała dwu chłopców 

Na szczęście chłopcv schronili się 
md ściany i uszli bez szkodv. 

Szkołę zamknięto i wdrozono śledz- 
WO. 


Napadł na policjanta 
by dostać się do więzienie. 


Katowice, 12 styczna 

Na posterunkowego nolici Piutow: 
K.ego. pełniącego służbę na placu Wor 

ość. w Królewskiej Huce napadł ub e- 
tter nocy z nożem w ręku iak s oscbn:k 
us luige go obrabować. 

M kom sar;acie ustaioto, że napast- 
ikem bvł bezbronny Franc szek 4śnże- 
ki z Chorzowa. 

Sędzia śledczy stwierdz wszy. żę Bo 
secki dokona: zamachu z aędzy. i chciał 
śr w ten sposób dosiać do w ęzien:a. J 

wypuścił gu wbrew jego woji na wol- | a 
iość PS 
nn 


Samobóistwo 
z powodu bólu zeba. 


New York. 14 stycznia. 

35-letni polak Maksvmiljan Stem- 
aleń. odebrał sobie życie z powodu bó- 
lu zęba. 

Desperat przybył do dentysty gdzie 
: powodu obecności kilku pacjentów, 
musiał dłużej czekać na konsultację. Do 
prowadziło go to do takiego rozdrażnie- 
nia, że wyskoczył przez okno na ulicę. 
a potem na sasiedniem podwórzu powie 
sił się na pasku. 


Gwiazdy i gwiazdki Holly wood w dbatości o nie i wacę odbywała codziennie 
scena takiej lekcił gimnastyki. 


Podwórzec-zamku Plassenburg w RAE zbudowanego w połowie XTV-go 
eku. 


CEEOL S VE E ES EE EERE e E TABEL 
18.000 studentów Okret angielski 


studjuje m Berlinie na mieliźnie m njścia isty 


Berlin. 14 stycznia. A ; sake pa stycznia. 
- jelski parowiec „FIłaltara”. naje- 
W zimowem: półroczu biężącego ro-| „4 "5 E'SK zi 
ku szkolnego uczęszcza do szkół akade gal wy. ka AWARE: A u uj- 
mickich w Berlinie 17.966 studentów. a| > cda: Wi ii 60 0a dd o SN 
więc okraegło 18.000, co stanowi 18.2 | CDOUOCODOCOOOOCOLUCOCONKKKKXKI 
proc. ogólnej liczby akademików w 


I KbupŻunuwug apies. 
syn założyciela słynnych zakładów Ško: | Niemczech. 


Dziś dyżurują apteki: L, Pawłowskie 
ty, które — na wzór niemieckich zakła- Drugi z kolei największy uniwersy- |go (Piotrkowska 309), S. Hamburga 
tów Kruppa — zajmowały się w b. mo- ;tet niemiecki znajduje się w Monachium | (Główna 50), B Głuchowskiego (Naruto 
tarchji austro: węgierskie: wytwórczo- |z liczbą 7.600 słuchaczy. potem idzie 


Baron SKODA, 


wicza 4). J Sitkiewicza [Kopernika 26] 


gimnastykę rytmiczną. Na zdjęciu — 


ze skarbca sztuki 
kościelmeiji. 


"Słynna katedra w St. Goar posiada plek 
ne witraże. które obecnie podlegają re- 


—o—> z mą 
y= = 


cią armat oraz amunicii. zmarł 10-go|Kolonja z liczbą 5.000 i Lipsk z 4.900 A. Charemzy (Pomorska 10), A, Potasza | nowacji przez nallspszych mistrzów 
stycznła r. b na zapalenie płuc. słuchaczami. ! [Plac Kościelny 10). b. pendzla. 

W Łodzi 4.00 miesięcznie — Zamiejscowe 5 zł. O ł ; : 
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Telefony redakcji: 27-24 3h-43, 36-44 po poł Rek spisów niezamówio Za terminowy druk ogłoszeń idmunstra.ja nie odpowiada Drobne 12 wruszy — Najinaiejsze 
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